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' . Wiadomości krajowe. 


Z Berlina, dnia 22. Stycznia. 

Dnia 20. Stycznia. — Za Najwyższym 
rozkazem N, Pana odbyła się dzisiaj uroczy- 
Stość koronacyi i orderów na zamku Króle- 
wskim, 

Zgromadzili się byli na tę uroczystość przed 
południem Kawalerowie orderów od dn, 23. 
Stycznia r. przeszł. mianowani i w Berlinie 
obecni, oraz i ci wszyscy, którym N, Pan d. 
18. m: b, ordery i znaki honorowe dać raczył, 

Ostatni ci odebrali od Generaloćj Kommis- 
8yi orderów za Najwyższćm zleceniem deko- 
racye sobie przeznaczone i zostali poićm 
Przez tęż Kommissyą wraz z wyżćj wspo- 
mnianymi Kawalerami ordęrów zaprowadze- 
ni do sali Kawalerów. 

Tutaj przeczytał listę nowych udzieleń, 
podpisaną przez N, Pana w obecności Kawa- 
€rów do tego zaproszonych, Generał. Major 

aron Lützow IL., w niebytności rzeczy- 
wistego Tajnego Radzcy Rau mer, któremu 
Choroba niepozwalała być przytomnym, 

Aby odprawić religijny obrządek uroczy- 
ście udali się N. Pan z J, K, M. Następcą 
tronu, Xiążęta i Xiężniczki domu Królewskie- 
80 I obecne tu dostojne osoby Xiążęce, Ka- 
walerowie orderu Orła Czarnego, Kawalero- 


wie orderu Orła Czerwonego'1, kl. i prowa- 
dzeni przez Generalną Kommissyą orderów 
nowi Kawalerowie, do kaplicy zamkowéj, 
gdzie Biskup Dr. Eulert, w assystencyi 
dwóch xięży nadwornych i Tumu, liturgią 
odśpiewał, 

Po odbyciu onćj i po odmówieniu błogo-. 
sławieństwa, zaśpiewano Te Deum. 


N. Pan udał się z Xiążętami i Xiężniczka- 
mi, z dostojnemi osobami Xiążęcemi i z wszy. 
stkimi przytomnymi z kaplicy do sali Kawa: 
lerów, gdzie się wszyscy na uroczystość tę 
zaproszeni Kawalerowie byli zgromadzili. 
Tutaj Biskup Dr. Eulert miał mowę ducho=* 
wną, uświetnieniu dnia tego poświęconą, 

Po skończeniu onćj Generalna Kommissya 
orderów przedstawiła N. Panu Kawalerów 
orderów i znaków honorowych, mianowa- 
nych od dnia uroczystości przeszłorocznćj. 
N. Pan raczył dzięki ich przyjąć jak najmiło- 
ściwiej. 

Potóm udało się cale zgromadzenie za J, 
K. M. Następcą tropu, Xiążętami i Xiężpi- 
czkami Królewsk. domu do stołu Królewskie- 
go, urządzonego w galeryi obrazów i w sali 
białej. W galeryi i przyległych pokojach 


"siedziało 400, a w białćj sali 250 osób, 


Po skończeńiu obiadu J. K, MM. Xiążęta 
udali się z przytomnymi do sali Kawalerów, 
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gdzie się z całóm zgromadzeniem najłaska- 
wiej pożegnali. 

Powszechnie się objawiały serdeczne Ży» 
czenia przytomnych o pomyślność i najdroż- 
sze zdrowie Króla Jinci i całćj najdostojniej- 
szćj rodziny. 


Z pomiędzy Kawalerów nowo mianowa- 
nych wymieniamy tu tych tylko, co najwyż- 
szemi zostali przyozdobieni orderami, albo 
w prowincyi naezćj się znajdują, 

I. Order Orła Czarnego otrzymał: 
Generał piechoty, Rauch, Szef korpusu 
inżynierów, 

II, Order Orła Czerwonego 1, kl, z liściem 

dębowem. 

1. Generał-Porucznik Baron Wolzogen. 
2, General- Porucznik Baron Valentini, 
Generalny Dozórca instrukcyi militarućj, 3. 
Generał - Porucznik Tippelskirch, Szef 
Żandarmeryi i Komendant Berlina. 4. Ge- 
nerał-Porucznik Aster, korpusu inżyn'erów, 

VI, Wstążkę orderu Orła Czerwonego 3. kl. 
odebrali w prowincyi naszćj: (Generał Major 
Hofmann, komenderujący 10, dywizyo- 
nem. — Nadradzca Regencyjny de Mühl- 
bach w Poznaniu, — Tajny Radzca finan- 
sów i Dyrektor prowincyonalny poborów 
Löffler w Poznaniu. —,Wice-Prezes Nad- 
sądu Appellacyjnego Fischer, w Poznaniu, 
— Radzca Ziemiański powiatu Międzycho- 
dzkiego, Kurnatowski, 

VIIE Order Orła Czerwonego 4. kl, ode- 
brali w prowincyi: Radżca szkolny i Konsy- 
storza, Jacob, w Poznaniu, — Radzca 
Zemiański Nosarzewski, w Szremie. — 
Sędzia Appellacyjny Boeck, w Poznaniu. 
— Dyrektor Sądu Ziemiańskiego Henke, 
w Międzyrzeczu, — Sędzia przy Sądzie Zie- 
miańskim Krause, w Bydgoszczy. — Nad- 
kaznodzieja Schoenborn, w Międzyrzeczu, 

IX. Order $. Jana (Johanniter) otrzymali 
w prowincyi: Właściciel dobr, de Tres- 
kow, w Owińskach, — Właściciel dóbr, de 
Treskow, w Radojswie. 

X. Znak honorowy powszechny otrzymali: 
Nauczyciel Chilomer, w Jeżycach, w po- 
bliżu Poznania. — Nauczyciel Schandel 
w Rogalinie. — Żandarm Woelke w Mię- 
dzyrzeczu — Żindarm Scheffler w Wscho. 
wie. — Dozórca więźniów Stocki, w Ko. 
ronowie. i 

f Z dnia 22. Stycznia, 

JW. Genersi- Porucznik i tymczasowo ko. 
menderujący Vtym korpusem armii, Grol- 
mann, wyjechał stąd do Poznania, 
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„wał Xiążę Orleański, 


Wiadomości zagraniczne. 


r A EE DZY NG 
Z Wiednia, dnia 13. Stycznia, 

( Najnowsze wiadomości.) — Z Konstanty. 
nopela mamy tu wiadomości sięgające aż do 
dnia 24. Grudnia. Wedle tych przybył Ros. 
syjski Genersł Murawiew z Sebastopolu na 
okręcie wojennym © 66 działach do stolicy 
państwa Tureckiego, aby, jak mówią, oświade 
czyć Porcie, Że N. Cesarz Rossyjski gotów, 
Sułtanowi wszelką dać pomoc, którćjby po» 
trzebował, aby poskromić buntowniczego Ba- 
szę. Sulan, z wdzięcznością uznając przy- 
chylne i szczere chęci gabincto Rossyjskiego, 
mial odpowiedzieć, iż dotąd nie stracil na- 
dziei, że własnewi Środkami pokona powsiań- 
ca, Że zaś w razie naglącćj potrzeby Z ofisro. 
wanćj sobie pomocy kwrzystać zamyśla. 

e SLE a. XL 
Z Bruxelli, dnia 13. Stycznia. 

Dnia 11. m, b. odprawił Król Francuzów 
wjazd swój uroczysty do Lilie. Monitor tu. 
tejszy donosi © tem, co następuje:  „Odbu- 
dowli Prefektury przeznaczonćj dla Krole- 
stwa Jmci aż do bramy Paryzkiej, formowały 
wojska i gwardye narodowe szpaler. Przed - 
bramą stał pułk huzarow Orleański, W mie- 
ście wszystkie dumy przyozdobione były trój. 
kolorowemi chorągwiami; ulice, przez kiore 
pochód miał przechodzić, zalegało niezliczo: 
ne mnóstwo ludzi, a w oknach pełno było 
dam ustrojonych, Trzy czwarte części lu. 
dności miast? pospieszyły, aby być obecny- 
mi wjazdowi Krola. W kilka minut po 4téj 
z południa zwiastowały stokrotne wiwaty mo- 
ment, w którym Krol wysiadał z pojazdu, 
aby wsiąść na koń. — W kilka chwil potem 
stanął cały pochód pod pięknym, Za stara- 
niem Rady miejskiej wystawionym  pawilo- 
nem. Tam mair miasta miał honor przyjmo- 
wać N. Pana. Mowie maira, jako też odpo- 
wiedzi na nię Króla tow. rzyszyły jeJnozgo- 
dne okrzyki: „Vive le Roi!“ — Poiećm 
pochód, który gwardya narodowa otwierała, 
zbliżał się ku miastu, Naprzód jechał Król, 
a obok niego z prawej strony Xiążę Joinville, 
a z lewćj Xiążę Nemours. Po nim następo* 

Marszałkowie Soult i 
Gerard, a za tyini znamienity orszak Gene- 
rałow i oficerów, między którymi spostrzeżo- 
no Generałów Haxo, Neigre, T, Sebastiani, 
Achard, Fabre i innych, Moóstwo rado- 
pnych odłączyło Króla i synów jego od reszty 
pochodu; wjechali oni do miasta otoczeni 
ludem, który okrzykami radości powietrzo* 
krąg napełniał i aż do pałacu Królowi towa- 
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Najpiękniejsza pogoda, grzmienie 
dział, odgłos muzyki i wrzawa tylu tysięcy 
ludzi, na jednym punkcie zgromadzonych, 
uczyniły całą tę scenę nader Świetną, Wate. 
pując do pałacu ujrzał Król spotykającą sie- 
bie Królowę i córki swoje; zastał także tam 
Króla Belgijczyków, Po godz. 6,, po przy» 
jęciu władz uniejskich i osób znamienitych 
ekolicy, wielki obiad,.na który też kilku urzę. 
dników zaproszono, połączył całą rodzinę 
Królewską, Przez cały wieczór tłumy weso- 
łego ludu przeciągały ulice, rzęsistćm jaśnie» 
Jące światłen.** 
Francya. 

Z Paryża, dnia 1a. Stycznia, 
Temps pisze: , Obrady Izby nad pra- 
wem departamentów objawiają krajowi nieład 
zdań, będący największą zawadą w wykona- 
niu wielkich zamysłów. Teraz poznajemy 
przyczyny nicości Mioistrów, wpływ ów po- 
lejemny, osłabiający sprężystość Izby, i Źró- 
dlo owego niedostatku otuchy, który teraz 
w kzbie się rozkrzewił. Pobudką wszystkich 
tych zjawisk jest ta okoliczność, iż teraz Ża- 
dnych więcćj niema stronnictw polityczriych. 
Pan Mauguio głosuje przeciw Panu Barrot, 
chociaż obydwa na jednej ławce zasiadają ; 
Pan Rambuteau innego jest zdania jak Pan 
Argout, który znowu wcale się niezgadza 
z. Panem Thiers. Twierdzenie, które gło- 
870no, iż w Ministeryum obecnie dwie mamy 
chorągwie, Jednę białą a drugą trójkolorową, 
jest fałszywe; tyle bowiem jest zdań sprze- 
cznych, ile Ministrów i tyle przedmiotów 
rozdwojenia, ile pytań politycznych lub ad- 
ministracyjnych, Gdyby Izba na dwie się 
zieliła partye, większość na jednej przynaj: 
mnićj byćby powinna, ale teraz żadne zdanie 
zwycięstwa nieodnosi i mowy podobne są do 
konwersacyi pospolitego Życia. Gdybyśmy 
niemieli zaufania ku dobrćj i szczerćj chęci 
zby, rozumielibyśmy, że zguba ostateczna sy- 
siematu reprezentacyjnego jist nieuchronną © 
Gazetie de France wyraża: „Pan de 
3 Sa będąc Prezesem Rady Ministrów 
osła powiedzial: Wzburzenie umysłów 
bylo aej się posuwa, To oświadczenie 
o cechą epoki owczesnćj. Teraz przeci- 
WNIE powiedzieć y Re" l 
liwość poj) Można: Zasmucenie i trwo- 
„,Posuwają sie- coraz dalej w szeregach 

rewolucyj, ty ; : 
Odiios Rar: sobotę „zeszlą rozprawiał Pan 
GELA roto Bwojćj wielkiej trwoźliwości, 
= żę D rajszym Kuryerze czytaliśmy, że 
że P kia de Eure czoje wielki wstręt, 
o: SEEN Żadnego nadal niechce mieć 
udziału w posiedzeniach Izby, i Że niespo- 
kojna i niezgodna: massa oppozycyi z upra- 
Bnieniem szuka Szefa į chorągwi dla siebie, 


rzyszył, 


Cóż to takiego? Po trzydziestu latach zwy- 
cięstwa rewolucya tak się iłómaczyć zaczyna, 
a to jeszcze przez ten organ, który największe 
w zasadach onej 'pokładał zaufanie i najwię- 
cej się przyczynił do jéj zwycięstwa? Cóż ta? 
Oppozycya szuka herszta i chorągwi? Że 
Panowie Dupont i Odilon: Barrot stracili otu- 
chę, wierzymy bezwarunkowo, lecz nie 'jest- 
żeż Pan Lafayette, który od 43ch lat przez 
Żadne wydarzenia zoiechęcić się niedał, her- 
sztem oppozycyi i czyż ostatnie drgania śmierci 
Rzeczypospolitej zjednoczonych stanów zlo- 
dowaciały przywódzcę szkoły A merykańskićj 
we Francyi? Zwycięstwo oppozycyi jest więc 
też jéj upadkiem, a jej zasady, skoro się urze* 
czywiściły, wykazały się być narzędziem 
zguby,“ |. 

„ „Miasto Lille przeznaczyło 8000 franków na 
nadzwyczajne wydatki z powodu bytności Mo- 
narchy i prócz tego 4000 franków na rozdanie 
ubogim w czasie uczt, które będą dane podczas 
pobytu rodziny królewskićj. Miasto Valen- 
ciennes przeznaczyło na tenże cel 4000 fr. 

Z członków rodziny Królewskiej; tylko Xią- 
żęta Aumale i Montpensier pozostali w Tuil- 
leryach, 

Kapitanowie okrętowi Melay, Gubernator 
osad trancuzkich w Indyach wschodnich La- 
treyte i Massieu de Glerval otrzymali stopień 
Kontr-Admirałów. 

Dnia 8. Stycznia wybrał Prezes Izby Parów 
kommissyą do rozbioru projektu (przyjętego 
przez Izbę Deputowanych) względem znie- 
sienia obchodu dnia 21, Stycznia, jako roczni- 
cy śmierci Ludwika XVI. Składa się ona zKięe 
cia Bassano i Mortemart, z Hrabiów: Macieja 
Dumas, Filipa Ségur, Siméon i Tascher, oraz 
z Barona Barante, i PP, Augustyna Périer i 
Villemain.  Potóm Radzca stanu Alleńt zdał 
sprawę z projektu o stanie oblężenia. Zrobił 
w nićj wzmiankę o tém, Że co do niektórych 
punktów, kommissya Izby zupełnie niezgodzi- 
ła się z zdaniem Ministrów. Na wniosek Pre- 
zesa, aby się Izba przedmiotem tym zajęła do- 
piero pa powrocie Ministra wojny, który z Kró. 
lem do Lille odjechał, i w naradach tych udział 
mieć pragnie, odroczono rozprawy względem 
tego projektu. 

Urzędnicy Ministerstwa wojny pracują dogos ` 
dziny 10. wieczorem, a to z powodu, iż Mini- 
ster wojny chce ile możności najprędzej podać 
Izbie Deputowśnych budżet wydziału swego, 
i wygotować liczne expedycye, tyczące się 
awansów i krzyżów dla armii północnej. Nie- 
które pułki, należące do brygad, zostających 
pod dowództwem obudwóch Xiążąt w czasie 
oblężenia cytadeli antwerpskiej, przybędą tuna 
załogę, a stojące tu pułki 12. lekkićj piechoty i 
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16.liniowej, które do uśmierzenia powstania 
w Czerwcu niemało się przyłożyły, mają być 
posłane do Ankony i Algieru, | 

Xiążę Piacenza, Hrabia Montalivet i Baron 
Mounier mają popierać w Izbie Parów projekt 
do prawa względem oblężenia, a Xiążę Noail- 
les, Margrabia Dreux-Brezć, oraz Hrabiowie 
Boissy d'Anglas i Pontecoulant mają mówić 
przeciw temu projektowi, 

l Z dnia 15. Stycznia, 

Dzisiejszy Dziennik handlowy wyraża: 
Ministęryum Żyje w pokoju, ale biura Mar- 
szałka Soult w wojnie dość żwawej, Pracują 
tam dzień i noc, a dążeniem tych prac jest 
postawienie armii całćj na stopie wojennćj, 
a to już aż do dnia I. Marca. Zdaje się, że 
Ministrowie nasi nadaremnie się popisują 
ewemi frazesami pokoju, owszem, Że sami 
to mają przekonanie, iż sprawa Belgijska je- 
dynie tylko drogą wojny może być rozstrzy- 
gniętą, i Że wojnę tę wprawdzie można prze- 
wlec, ale na Żaden sposób zapobiedz jéj 
na zawsze. — W salonach dyplomatów opie- 
wają, Że kongres, który się w Maju w Frank- 
furcie miał odprawić, miejsca tam mieć nie- 
będzie, i Że względem tego nic pewnego 
dotąd nie postanowiono, Zdaje się, że Xiążę 
Tallejrand i- Lord Palmerston zamyślają 
wszystkie układy względem sprawy Europej- 
skićj dalćj odbywać w Londynie. 


Dzięki serdeczne, 

"Nieszczęśliwi mieszkańcy rolnego miasteczka 
Dobrzycy przez pożar w dniu 22./23. Wrze- 
śnia z. r. wybuchły, nietylko wsamym momen: 
cie w najsmutniejsze położenie pogrążeni lecz 
i przyszłość rozpaczające wystawiała widoki, 
Utraciwszy znacznym plonem napełnione sto- 
doły nieobsiawszy na rok przyszły swych upra- 
wnych gruntów a niektórzy nawet z nich po- 
mieszkania i gospodarcze budynki. 

Opłakując swój los okropny bliscy byli roz- 
paczy! — Lecz Najwyższy będąc Ojcem wszy- 
stkich, a szczególnej niekurczącej swćj opa- 
trznej ręki dla nieszczęśliwych, otarł wyrzęka- 
jącym łzy przynosząc im przez wspaniałomy- 
ślących dobroczyńców aż do ukończenia z, r. 
bardzo znaczne wsparcia, które ich tak dalece 
rozweseliły, Że nietylko swe osierociałe pola 
oźmińą obsiali ale jeszcze cokolwiek w ziarnie 
iinnych darach na krótki czas zaopatrzeni być 
mogli. } 

Podpisany Komitet z obowiązku wszystkim 
dobroczyńcom w imieniu pogorzelców za la- 
skawe wsparcia najczulsze dzięki składa; szcze. 
gólnićj zaś WW, Radzcom Dyrekcyi Ziemstwa 
W, Przyłuskiemu z Starkowca i W. Rychło. 


wskiemu ż Zimnowody za zbieranie ofiar dla 
nieszczęśliwych; mężowie ci pełni cnót oby- 
watelskich i zaufania w sąsiedztwie znacznemi 
wyjednanemi u współobywateli ofiarami nie- - 
tylko-przyłożyli się do obsiania odłogiem zostać 
mającemi pół, ale nawet odpędzenia chwilo: 
wego głodu. Te czyny wspaniałe niech Bóg 
Wszechmocny obficie wszystkim dobroczyńcom 
nagrodzi i niech serca innych także dó dobro- 
czynności wzbudzi, ponieważ nędza, która drę- 
czy nieszczęśliwych jest okropna, i musieliby 
(nieodbierając więcej wsparcia) losowi jęcząc, 
uledz. 
Dobrzyca, dnia 2. Stycznia 1833, 
Komitet wsparcia pogorzelców, 
Bornstaedt, Feist. _ Winiewski. 


5G* Doniesienie dla właścicieli browarów. "©8 
Za tydzień otrzymam zapas wybornego 
chmielu z r. 1831. i przedawać go będę bardzo 
tanio w względzie cen jego obecnych, , 
Poznań, dnia 22, Stycznia 1833. 
. Fr. Bielefeld. 


Na Podgórku pod Nr. 288. znajduje się skrzy» 
dło mahoniowe: z wybornego tonu za tanią ce- 
nę do sprzedania. 


Wyciąg z Berlińskiego kursu papierow 
i pieniędzy. 
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Ceny zboża na Pruską miarę i wagę 
w Poznaniu. 
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